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DER TAG z 22/2. W przeglądzie polityki zagranicznej pi- 
sza, "że chwilowy zatarg polsko-niemiecki nie ma nie wspólnego ze 
sprawą gronio wschodnich. Hie człowieka, któryby myślał o tou, 
aby zmusić Zolske przez stawianie trudności przy zawarciu traktatu 
handlowego do rowizji granic na korzyść Niemiec, tak, jak to twier- 
dzi lewica, Podobne twierdzenia moz3 tylko pogorszyć położenie Nie- 
aiec i są wodą na polski młyn, Natomiast jest to koniecznością 
bezwzględną, aby Nieucy przy rokowaniach handlowych doprowadziły 
do definitywnogo załatwienia sprawy osiedlać. Nikt nie zaprzeczy, 
$e Polaka, w dążeniu do odniemczania, pojmuje prawo pobytu ob- 
cych w sposób nie dający Sia IHNEN z uregulowanemi stosunkami 
hand lowoni. Zachowanie się Polski oraz zachowanie się w tej spra” 
wic delegacji polskiej spowodowały Nieuców do załatwienia sprawy 
aaiedlenia na drodze nosębnych rakowat dyplomatycznych. Jeżeli ist- 
nieje możliwość skłonienia 2olski do zadowalającego żałatwionia 
sprawy wydalań i prawa pobytu, wówczas Niency sanc podejmą rokowa- 
nia handlewo.Choć pezyoja Nieuiec w zatargu z Polskg jest silniej- 
sza, przecież im także zależy na unorumowsniu stasunków handlowych, 
jednak,wówCzas tylkó, gdy będą uwzględniane to różne interesy, któ 
re ag dla Nieaicc konieczne. Dlatego należy zo Strony niemieckiej 
przygotować ndpewiednią ogólną platforiuię do rokowań a następnie 
pouczyć Świat, jak Polska przez wydalenia narusza hsarmonję Zuropy, 
W stósanku de Gczecha lub francuza nie stosuje się to, co w stosun- 
ku do liieuiec. Jest to winą olski, jeżeli między Niemcani a nią 
nie panują tak$e stosunki, jak uniejwięcej między Niesoaui a Cze- 
ehestowacja. Przytea nie naloży zapominać n całokształcie polityki 
wschndniaj. Polityka zewnetrzna Litwy pa przewrocie zdaje się nie 
ulcgła zaianie ale między Rosją a Litwą istnicje ostro przeci= 
wieństwo wewiętrznej polityki przeciwko konunistobn, a z Niemcami 
istnieją tarcia i nieporozumienia. "Nie zapoainajuy, że na Litwie 
pracują pewne koła nad porozumienie z Polską, choć istnieje wie- 
le ogrounych przeszkód. Należy najpilniej $lodzió te posunięcia 
na Bliskiu Yschodzie. Albowiem nie potrzeba tłumaczyć, co nznacza” 
toby dla Rosji i Niemiec wyrównanie stosunków polsko-litewskich 
pod kierunkiem Anglji i przy popar-iucfrancji." 


L9 Toun z 20/2. zamieszcza artykuł wstępny, poświęcony 
omówieniu stosunków polsko-niemieckich i litewskich. Autor nawis- 
zuje de kwostji zerwania rokowaá i wzttnżonej z tega powodu wzajem 
anej nieufności, i pisze, że najlepszou wyjŚcien byłoby wznowienie 
rokowań i uregulowanio stosunków handlowych w uy $l interesów obu 
krajów, Niestety nd czasu doj$cia da władzy w Niemczech nacjana= 
listów» pertraktacje zmierzające da poprawienia istniejących sta- 
sunków, nio mają szans powodZonia. Lampanja antypalska wzüogta się 
nangół w Niemczech oð czasu ostatnich wypadków nz Litwie, Być uo£e 
nawet, iż Niemcy nie przyczynili sig bezpośrednia do wywołania tych 
rozruchów» niewątpliwie jednak była ia to bardza na rękę, gdyż nic- 
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li nadzioję, Zo wywoła te zaostrzenie się konfliktu polsko- 
litewskioga: Tymczasem Nietcy zawiodły się w swych nadziejach, 
gdyż obecny rząd litewski, starając się wyzwolić pod wzelędem 


politycznym» zorÓuno z pod wpływów Berlina jak i Moskwy, dg- 


ży raczej do pokajowoga współżycia z Pelską i uregulowania 
swoich stosunków hondlowych i ekonomicznych, które są w $ci- 
słej zależności od nicj, pozostawiając na razie na stronie 
sprawę Wilna. Byłoby to faktom pierwszorzędnej wegi dlc ukła- 
du stosunków w Europio Wschodniej. Nicktóre dzienniki nieuicc- 
kie twierdzą, Ze w razie dejścia da skutku porozumienia gaspo— 
durczcga palska-litowskiego, Hiocoy nio mogły by się zachować 
obojętnie; na wypadek dajścia dn zbliżenia pelitycznege Nioucy 
tusiełyby przedsięwziąć adpowiednie kroki /agir/. Przypuszezać 
Jodnak należy, że 59 to tylko argutenty polemiczne, zuierzają— 
ca do odpawiedniega wpływania na opinjg ich sąsiadów. Jost to 
niewątpliwie jeden z wiolu dowodów agresywnych nastrojów, ponu- 
jących w abechych Niemczech, oo nie może być obojętna dla na- 
rodu, mcjącoge Świożo w paiigci nicdawng przeszłość. 


DZUTSCHĘ ALLGEMEINE ZIG.: z 23/2. p.t. "Polityka zagra- 
niczno" nawiążując do ostatniego pobytu w Niemczech  Liohten- 
bergera i jogo propogtndy za zbliżeniom frsncusko"nicuieckiem, 
pisze, że nie na zachodzie, locz na wschodzie znajduje się stre- 
fa niebezpicozodstw, a w estatniu zatargu polsko-nieunicockim, 
Polska jest burzycielką pokoju, Do usunięcia tego stanu patrze 
ba niotylko oz2su, alo także przychylnogo współdziałania ze?” 

strony Polski, 


.  S2EOT-TOR z 19/2./tygodnik/ nawiązując do zerwania roko- 
waż polsko-nieaieckich pisze, że nieporozumienie dotyczy głó- 
wnio spraw, związanych z G.Sląskien i główni. wina wydaje się 
być - zdmiem pisaa — po stronie polaków. Falacy w swej czę- 
Soi G.Sląska wydalają zdelnych niemieckich inżynierów i t.d., 
którzy ndnawieją przyjęcia abywutelstwa polskiega, 


LCTODIST RECORDER z 17/2. Żisze, iż pokój w Furopie 
Wschodniej został zsgroZeny przez spocób, w jaki Nioaecy zorwa- 
ty rokowania handlowe z Pelską, Nicucy mają nadzieję doprewa- 
dzić falskę dn zeleżności ekenaticznej a nawet państwowej. 

W 3 dni po otrzyneniu votum ufności od Reichstagu rząd Marxa 
zamknął granice Niemiec dla Folski, Trudna w też nie widzieć ' 
- zaznacza dzionnik = odbicia chęci nacjonalistów odzyskania 
terytorjun utraconego przez NŃieucy w wyniku wojny. 


GIORNALE D'ITALIA z 16/2. Lor. z Berlina piszo, że jak- 
kolwiek wiele jest kwestyj, w których Niemcy różnią się uiędzy 
sobą, w sprawie„korytarza gdańskiego 99 jednomyślni. Stosunki 
między obu państwani dalekie są od przyjaźni. Polacy wicdzą, 
£o Nicaucy nie zrczygnują nigdy. Zezutoc pałożonic wolski nie 
jest bynejonioj różowe. Otoczone nicprzyjaciółmi, za słaba» eby 
spierać się jednocześnie i Lionucon, i Rasji i Litwie. Zrzyjocic- 
le są daleko i po większej częŚci ochtodli. © wydaleniach oby- 
wateli niemieckich kor.piszo, że zo stamowiaka prawnogo Polska 
ma słuszneŚść, nie tażo to jednak poprawić stosunków polska- 
niemicckich. Dojścic do władzy nacjonalistów oznacza przekrośle 
nie 7 w stosunkach Polski do Niouice - interesów rolniczych, 
któro są najgłówniejsze w Polsce. 


y 0ORRIERE D'ITALIA z 15/2, W kor. z Warszawy opisuje przo- 
bieg 2 - re? układów hendlowych podług ».1.1. Tak sado Il 


szonia Lavoro d'Italia z 15/2. 
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T IL LiVORO D'ITS LIS z 18/2. opge z Berlina pisze, że po- 
fozenioc. poüigüzy Niememii a 2olsk3 wydcje się bardzo poważne. Tę- 
saga korespondancja drukuje Il Giornale d'Italia z RECH 


ior’ warszawski pisze z okozjíi pobytu prezydenta Rzcozpo- 
spolitej w sozneniu; Zo ta wizyta była dobrze obiyślena i osiągnę- 
ła zcaicrzongy skutok.  Jolityka ilarszołka Piłsudskiego zdierza do 
opierania się nictylko na lowicy, lecz tckzc na stronnictwach pra- 
wienwych. Lajtrudnioj szłą z pazyszmieu Wwlolkopolski, jonioważ 
to: ze swą siedzibę przywódca narodowej dezokracji, Rozen Dmowski, 
wdusza Locitetu nzrodowogo w Paryżu, który aż da rosyjskiej rewo- 
luoji w 1919 r. uwużał zz nsiągalne otrzynmie tylko szorokicj 
autononji w runach Rosji carskicj, 1 zwalczał wszystkie innc usiro- 
wnia"”. ûn to osicdł w 2o£znoniu i rozwijał w nowej Polsce działal 
ność przeciw grupon lewicowyu i przeciw fiłsudskinzu. Udawało "u 
Si; to teo lepicj, Ze Wiclkopolska wychawana w pruskiej szkole- ży 
cia, zochawsłe wiele odrębnych osch, które można rezdzuchać do roz- 
niorów soparotyzuu, "Nicacoa nigdy nie udało się — pisze korcsp. 
przez szorog wieków zniszczyć patrjotyzuu taatojazyon polaków. Jod- 
nak wyrobili w nich cechy, które iu porageją dzisiej przy odgrani- 
czaniu i wywyższaniu się nad Kongresówką., Wielkapolmie przojoii 
pruskiego ducha i w pewn;c stopniu pruską ideologję i przyjstoaowa- 
li to nabytki dn swej polskiej natury. 4 ten sposób powstał "pol- 
Ski prusak", gdyż tak tylio nazwać uożna dzisiejszogo poznodozyka, 
On czuje silniej pa poleku, niż polsk z Zongresówzi, jest wyracho- 
wany, Ścisły, chłodny» Solidny, Gr cty i powny w wystąpieniu i nie 
nio jest odeń bordziej dalokie, niż słowiański, szoroki giost". 
Dknlicznaść, £o vrczydont IaŚścicki swoją pierwszą podróż po kraju 
rozpoczął od Pnzninis, Cafe się jego uieszkańcau podóbać, a joszozc 
bardziej gorące i niormicj rozsądne przeaówienio wysokiogo gościa, 
które odpowiadały ich wysokiemu patrjotyziowi i ich silnonu poczu= 
ciu godności, Tcu wigksze ua te znaczanie, że prezydenta witał wa- 
jewoda Bniński , jega kontrkandydat przy wyborach 1ajowych. 2ozy- 
gkując prawicę, jierszełok Piłsudski zawsze znajdujo się w niebez= 


pieozeüstwio, że może negle usiąść między Ben krzesłani, 
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IZ;IRSTJA z 22/2- Ne posiedzmiu O.I.X. Z.8.R.R; w dniu 
21.bu. wpłynęła zapytanie podpisane przez £8-u członków w sprawio 
polityki sowicekorengiolskiej. W sprawie toj zabierali głos trzech 
członków 0.I.k-a Łarin, Zatowski i Fljaba, odpowiedzi zaś udzio- 
lir zastępca kotisarza ludowego dla spraw zagranicznych Litwinow. 
Wszyscy trzej mowcy protestowali przeciwko untygawiechiej kampanji 
prowaüzonoj w AÀnglji, w któroj uczestniczyli nawot członkowie rzą— 
du angielskiego. Łarin sforuułowsał 3 zapytenie ped adreseu rządu 
Sowicckicgo: 1/ Jakic stanowisko zajuuje rząd wobce nmieszmia się 
do spraw wewnętrznych Z.8.R.R.? 2/ Jak odnosi się rząd gowioczi 
do agitucji, zwróconej przeciwko stosunkot handlowy sowiceka-an" 
giclskiuf prowadzonej przez szerog ministrów mgielskich? 3/ dak 
zapatrujc sig rząd sowiecki na napaści rządu zngielskiogo na nacze 
nc orgony poustwovo Z.S.R.R. Zatowski zwrócił w Semi przouówioniu 
uwagę, że Z.8,R.R. gąsiaduje z RUMANAJ, z którą nic posiada żad- 
nych traktatów; a która nio ukrywa swego sposobu ustorunkowonia 
się do Rosji Sowieckiej, oraz Ze Polske nic przejawia wiclkio) 8yr- 
patji da Z.5.R.R. Willem — powiedział Zatowgki — że rząd polski. 
uchylił: się od zawarcia z nań traktatów" =- nówił on dalej: *"Gdyb. 
sprawa ngraniczała się do Rumunji i relsi, to moglibyścy cię pa- 
rozunioć i ni» istniałoby nicbozpicczeństwo zerwania stosunków po- 
kajowych, da których przygotnmjcny się w niszy: kraju. Lecz ne 
tlc razuów, prowadzonych w Londynic» stają się nicbezpiecznoui te 
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woj anne przygątowmia, które prowadzi Jirsudski, nio ukrywający 
swych zaniarów. Rząd ongitlsSki, prowod25$0 agresywną politykę 
przeciwko Bęwietnze, przygotowuje się do wyzyskunia awych naj- 
biiższych sąsiadów: Rumunji, ialski i Litwy. Zcohnüzi pytanie, 
czy polityka podżcgaczy londyńskich nie zerwie pokoju na ne~ 
szych granicach wschodnich.- Odpawiadając na interpiację i prze= 
zówienia ozłonków Odil. Litwinow powiodział a.,in.: "U AMnglji 
rzeczywiście prowadzona jest centysewiecka kapanja. Na padsta- 
wic opublikowenych dakumentów w prasie sowicckiej widać, jakie 
grupy i jakio sity streją paza tą kocpanj&. Dn akcji tej przy 
łączyli się niektÓrzy członkowie rządu ongiclskicgo. Rząd an- 
glolski esłea awou dwuznaczne postępowanicu daje da myŚlonia, 
żę san on pobudza antysowiccką kaupanję w tnglji. ifusz2 kateza= 
rycznie stwierdzić — oświadczył Litvinow - ża zarÓwno rząd so- 
wiecki, jak i Postlstwo w Londynio, ani razu nie otrzyuała od 
rządu ongiolskiogo najemiejszej uwagi, dotyczącej chaćby jodnogo 
konkrotnoga wybadku eg do naruszania przez nas układów z 1921 r. 
Zdamiow Litwinowa dowodzi to, Ze rząd angielski nio posiadał 
żadnych dowod?w dla usprawiedliwienia gołosłownych zarzutów pod- 
nosznnych w presio 1 parlancncio, Z.5.R.R. szczerze dąży da wpro- 
wadzonia zupsłnie norzolnyoh stosunków z Anglją. Rząd sówiecki 
gotów jost dn rozpatrzenia wegsstkéchi pokojowegh zatagodzaznia 
wszystkich mogących wyniknąć konfliktów i nioperoezunaiou. ijozna 
szczerze ubolewać, Zo rozpoczęte i rozvijająco się stosunki 
handlowe między 2.5.R.R.'1 śnelją, nio ułożyły się w sposćb 
ndpowiadający interesom" obu stron i tonu położeniu, jaklo W.Bry- 
tmja zajmujo w świocio przemysłowyu i finansowym, Hen nadziaję, 
że rząd angiolski zrnzunie szkodę i cełą beztyśŚlnaść kampanii, 
sicjąccej waśni między obu naredsni i wyjdzie na spatkanin dążo- 
ninn rządu sewlocklego, zuierzającyri do zaprowadzmia rzeczywi 
ście noraalnyoh stosunków egen obu krojani. 


NITI0Y E FRANCJA, 
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JUNOIESTER GUARDIAN z 19/2. W art. wst. euowia kwostję 
Sacry i pisze, że rzoczą powią jest, iż plobiseyt wykażo wolę 
aioszkoleÓw Ge do należenia do Niemiec., Obconoóó garnizonu frang 
ceuskiegn wztiooniła tylko węzły, łączye Saarę z Nioucaui i brak 
taktu ze strony urzędników francuskich» szczególnie w pnezątkach 
akupacji zwiększył patrjotyzt nierieckhi, Artykuł zapytuje» czy 
nio byłoby lopioj, gdyby Francja zgodziła się teraz na zwrot 
Saary Nioueon i uniknęła upokorzenia, któro stanie się nieunik- 
nione przez wynik plebiscytu; 


3, | ARA ROSY RA BORY I ION EGER OROUXOU OX E 


—— — — — m — — — — —— 


o A À M M — —À O o —— EE E O — — — — NO — À — MÀ 


GDRJANIA z 22/2. Rząd jugosłowiański dokonał synptonatycz= 
nych züion na swych placówkach dyplonatycznych w Warszawie» Rzy- 
cio, Bofji i Borlinie, Do tega ostatniego ZoBtst naznaczony Balu- 
dżicz, który wiele już przyczynił się do pozozudnienia 1 zbliżonie 
nieuiocko-jugosłowiańskicgo, jogo przybyoio nznacza pogtgbionio 
tych stosunków. Luba Nosicz z Warszawy zastał przeniesiony do 
Sofji na ulejsco Rukicza: odclmdząccgn dn Rzymu, Rakicz usilnie 
pracował nad zbliżeniem bułgersko-jugosłowiańskien i posiada wy- 
probowaną markę słowianofila l znawcy stosunków bałkańskich. 
Takiego tięża stanu rząd jugosłowiański potrzebuje teraz w Auyaio. 
Nesicz w Warszawie doprawadził do końca układy w sprawic zasareie 
z Polską traktatu przyjaźni, który nist być podpiszny w czasie wi 
zyty w Warszawie Ninczicza, gdy sprawa utknęła z powodu adrzo.c- 
nia przez Jugosławję punktu, gwarmtująccgo gronioo, gāyż noawlaj 
się ona zabawiązzń, któroby ją kiody$ wiązały przeciwka bratnie- 
mu narodowi pÓótfnoondB. 
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